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PIŚMIENNICTWO

WSPÓŁCZESNE BADANIA ARCHEOLOGICZNE ZAMKU DOLNEGO 
W WILNIE

Próby kontynuacji przedwojen­
nych badań, prowadzonych przez 
polskich badaczy1 na terenie zam­
ków wileńskich, były podejm o­
wane już przez litewskich archeo­
logów podczas chruszczowow- 
skiej „odwilży”2. Jeszcze wcze­
śniej (w 1950 r.) V Drèma doko­
nał hipotetycznej rekonstrukcji 
wileńskich zamków, wykonując 
ich makietę (il. 1).

Badania archeologiczne Dol­
nego Zam ku (il. 2) w Wilnie, roz­
poczęte przez wileński Instytut 
Konserwacji Zabytków w 1987 r. 
były kontynuowane od 1988 r.

1. „Kurier W ileński” 1938, nr 255, 282; 
„Słow o” (1938), nr 226, 289; W Kieszko- 
wski, „Wilno” 1939, nr 2, s. 8 9 -1 0 0 .
2. A. Tautavicius, Arcbeologiniai kasinei-
m ai Vilniaus iem utinès pities teritorijoje  
(w:) Lietuvos TSR M okslą Akadem ijos dar- 
bai, seria A, t. 1, 1958, s. 91-111; t. 1(6),

także przez Instytut Historii Li­
tewskiej Akademii Nauk, w któ­
rym w tymże roku powstał Dział 
Historii Zamków. Wiosną 1993 r. 
dział został przekształcony w sa­
modzielną placówkę — Centrum 
Badań nad Zam kam i „Lietuvos 
pilys” (Zamki Litwy).

Rozpoczęcie prac w ykopali­
skow ych było  możliwe dzięki 
szerszym niż do tąd  u p ra w n ie ­
niom w dziedzinie badań narodo­
wych ku ltu r  w obrębie  ZSRR 
i wręcz entuzjastycznemu popar­
ciu społeczeństwa: „Od p ierw ­
szych dni w  tę żm udną pracę wlą-

1959, s. 115 -134; t. 2, 1960, s. 4 3 -6 6 ;  
tenże, Vilniaus pities teritorijos arcbeologi­
niai kasinejimai (w:) Valstybinés LTSR ar- 
chitektüros pam inklą apsaugos inspekcijos 
m etrastis, t. II, Vilnius 1960, s. 3 -4 8 ; ten­
że, Vilniaus iem utinès pilies m ediniai pa- 
statai X1II-XIVam ziais (w:) Iś lietuvip kul-

czyly się rzesze kulturalnej spo­
łeczności L itw y: uczniowie i s tu ­
denci, nauczyciele i lekarze, in ży­
nierowie i robotnicy, pracownicy 
bibliotek i w ydawnictw , księgowi 
i naukow cy najróżniejszych spe­
cjalizacji. Ludzie przychodzili p o ­
jedynczo i rodzinami, urzędnicy 
c a ły m i w y d z ia ła m i, rob o tn icy  
w kom pletach  zespołów  cecho­
w ych '”3.

Od 1989 roku publikowane są 
szczegółowe sprawozdania z tych 
kompleksowych badań p t .  Vil­
niaus Zem utinés Piliés Rftm ai (Pa­
lace Dolnego Zamku Wileńskiego).

tûros istorijos, t. i y  Vilnius 1964, s. 171— 
187; A. Tautavicius, Radiniai su Vazu ber- 
bu ir karuna, „Kultüros barai” 1991, nr 5, 
s. 6 7 -6 9 .
3. Vilniaus Zem utinés Pilies Rümai (1988  
m etü tyrim ai), Vilnius 1989, s. 8 -9  (tłum. 
K. Makowska).

1. Makieta Zam ku Dolnego w  Wilnie w  pol. XVII w., Vladasa Drèmy. Wg V. Drèma, Dingeą Vilnius, Vilnius 1 9 9 1



2. Plan wileńskich zam ków  w  XVII-XVIII wiekach: I —  Zamek Górny, II —  Palace w ładców  
na Zamku D olnym , III —  Plac Katedralny i Katedra, TV—  Ogród Zam kow y, V —  Arsenał, 
VI —  Katedra, VII —  Kościoły Sw. Sw. Anny i Barbary. Wg Vilniaus Zem utinès Pilies Rümai, 
t. 1, Vilnius 1989

Do chwili obecnej ukazały się 3 to­
my: w 1989 t. 1— za lata 1987— 
1988; w 1991 t. 2 — za lata 1989- 
1990; w 1995 t. 3 obejmujący ca­
łość dotychczasowych badań aż po 
rok 1993; w przygotowaniu jest 
tom 4.

Oprócz tych systematycznych 
sprawozdań wiele zagadnień było 
omawianych w publikacjach nauko­
wych i popularnonaukowych4.

Najwięcej tych publikacji doty­
czyło kafli, których liczba, jakość 
ceramiki, bogactwo ornamentyki, 
a także dość rozwinięta tradycja 
badawcza pozwoliły szerzej om ó­
wić tę problematykę na tle histo­
rii kaflarstwa. Szczególnie oży­
wione reperkusje wzbudziły figu­
ralne dekoracje kafli ukazujące

4. Pierwszą inspiracją do kompleksowych
badań nad rezydencjami w ładców  była
książka Vilniaus pilys (Vilnius 1989) Na- 
poleonasa Kitkauskasa, w  czasach „piere-
strojki” i pogorbaczowskiego Odrodzenia  
Litwy jednego z najśmielszych prom oto­
rów całego przedsięwzięcia (por. Kitkau- 
skas N ., Telksniene E., Pirmosios Vilniaus 
katedros bekaną medźiagos ir murijimo  
technika, „Architektüros paminklai”, Vil­
nius 1987, t. 10, s. 3 0 -4 6 ; Kitkauskas N ., 
Dzikas L., Zem utinès pilies Karalią rüm ai, 
„Kultüros barai” 1988, nr 6, s. 50 -56 ; nr 7, 
s. 5 8 -6 4 ; nr 8, s. 5 0 -5 5 ). Zob. też np.:

„świat na opak” — zające polują­
ce na psy i myśliwych (il. 3 ) \

Ostatni, 3 tom sprawozdań za­
wiera osobne sprawozdania i w nio­
ski z badań  a rcheo log icznych  
i architektonicznych. W ykonaw­
cą szczegółowych badań archite- 
k to to n ic z n y c h ,  z re fe row anych  
w pełni w sprawozdaniu jest inż. 
Napoleonas Kitkauskas, który za­
powiedział odrębny artykuł p o ­
święcony rozwinięciu hipotez ba ­
dawczych. Natomiast lakoniczne 
wnioski w sprawozdaniu w zasa­
dzie są zgodne z przedstawianymi 
niżej wnioskami archeologów6.

Autorami sprawozdania z eks­
ploracji archeologicznej są Adol- 
fas Tautavicius i Vytautas Urbona- 
vicius7. Ich wnioski w obecnej

Raśkauskas V, Stankevicius G., Vilniaus 
Zem utinès piliès гйтц teritorijos archeolo- 
giniai tyrim ai (w:) Archeologiniai tyrinè- 
m ai L ietuvoje 1986 ir 1987  m etais, Vilnius 
1988, s. 143 -146; Dréma V, A d fonies, 
cives!, „Krantai” 1989, nr 4.
5. A. Tautavicius, Vilniaus pilies kokliai 
(XV1-XVII a.), Vilnius 1969; K. Katalinas, 
Wilniuskije karniznyje izrazcy (K woprosu
0 razw itii wilniuskich plastinczatych izraz- 
cow  XVI-XVII w w .) (w :) Archielologija
1 istorija Pskowa i Pskowskoj ziem li, Pskow 
1988, s. 116-117; tenże: Wilniuskije pta- 
stinczatyje izrazcy XVI-XVII ww. s „kowa-

3. Rekonstrukcja i framgent kafla z cyklu  
„św iat na opak”. Wg Vilniaus Zem utinès 
Pilies Rümai, t. 3, Vilnius 1995.

п ут ” ornam ientom  (w:) D rewnosti L itw y  
i Bielorusii, Wilnius 1988, s. 135-140; ten­
że: Prototypes o f  ornam entation o f  Vilnius 
glazed stovebuilding tiles, „Science, Art 
and Lithuania”, 1991 , 4 , s. 1 0 1 -1 0 8 ;  
A. Kuncevicius, Renesanso epokos krosnys 
Vilniaus zem utinèje p ily je , „Kultüros ba­
rai” 1991, nr 2, s. 65-67; nr 11, s. 74 -77 ; 
nr 12, s. 5 8 -5 9 .
6. N . Kitkauskas, Architektüriniai tyrim ai 
(w:) Vilniaus Zem utinès Piliés tyrim ai, Vil­
nius 1995, s. 8 1 -1 4 9 .
7. A. Tautavicius, V Urbonavicius, Archeo­
loginiai tyrim ai (w:) Vilniaus..., s. 12 -8 0 .

chw ili  p o zw a la ją  w y o d rę b n ić  
ważniejsze fazy budowy rezyden­
cji G iedym inow iczów -Jag ie l lo -  
nów i Wazów w części p o łudn io ­
w o - w s c h o d n i e j  i p ó ł n o c n o — 
-wschodniej (il. 4). Skrzydło p ó ł­
nocno-zachodnie  p raw dopodob­
nie zostanie opisane po zakończe­
niu badań w następnych publika­
cjach sprawozdań. Wnioski a r ­
cheologiczne wyglądają następu­
jąco: „1. Obszar Górnego Z am ku  
Wileńskiego (Góra Z am ku  G iedy­
mina) [il. 2 , 1] był objęty badania­
m i w  1938, 1940 i 1982 roku. 
Badania w ykazały , iż na górze  
w  o s ta tn ic h  s tu le c ia c h  p r ze d  
Chrystusem  i nieco później egzy­
stowała obwarowana osada. Z o ­
stały odkryte warstwy z tego o k ­
resu z chropowatą ceramiką le-



4. Chronologiczne rozwarstw ienia m urów piw nic Dolnego Zamku. А, В —  podziem ia ocalałego fragmentu wschodniego skrzydła  —
przebudowanego po zburzeniu zam ku przez A. Szlozberga na własną rezydencję; C, D, E, F, G —  podziem ia południowego skrzydła; T, U, W,
V —  podziem ia renesansowej rezydencji królow ej Bony; M  —  fragm enty sakralno-rezydencjonalnego kompleksu G iedym inow iczów
z  X1II-XTV w. Wg Vilniaus Żem utines Pilies Rümai, t. 3, Vilnius 1995



5. Fragment p ły ty  z  piaskowca z  herbem W azów i orderem Złotego Runa (w odry sie). Wg 
Vilniaus Zem utinés Pilies Rûmai, t. 3, Vilnius 1995, ił. 265

pioną, w arstw y z V-VIII w ieku  
z chropowatą ceramiką lepioną 
i warstwy z X-X1II w ieków  z p o ­
zosta łośc iam i drew nianych b u ­
d y n k ó w , ceram iką  garncarską  
i innym i znaleziskami. A od XIV  
w ieku z  pozostalos'ciami m uro ­
w anych budow li. W iadom o, iż 
w III-X III w ieku mieszkańcy L i­
tw y osiadali najczęściej na skar­
pach grodzisk  — podgrodziach  
[piliakalni]. Kwestią otw artą p o ­
zostaje lokalizacja najstarszej osa­
dy w  okolicach góry G iedymina.

O dkryte w  1964 roku w  p o łu ­
d n io w o -za c h o d n ie j części w e ­
w nętrznego dziedzińca górnego  
zam ku  pozostałości osady były  
datow ane na V-VIII wiek. O bec­
nie wyjaśnia się, iż na zachodniej 
skarpie góry osada egzystowała  
także  pod  koniec I tysiąclecia. 
Znaleziona ozdobna im portow a­
na ceramika z X II — końca XIII 
w ieków  sugeruje, iż w  tym  czasie 
na terytorium  zam ku  m ieszkali 
najbogatsi członkowie społeczno­
ści. W X III wieku mieszkali tu ta k ­
że rzemieślnicy. N ie ma danych, 
czy osada X lII-w ieczna była ob ­
warowana.

2. W  2 pot. XIII i w  X IV  w. po  
zbudow aniu  m urowanej katedry  
w  Wilnie [il. 2,'Щ  (ok. pol. XIII w.) 
na wschód od niej, podnóża p o łu ­
dniowego zbocza góry (na obsza­
rze przyszłej wielkoksiążęcej rezy­
dencji) w znoszono  m ury  i n ie­
wielkie ceglane budynki (pozosta­
łości po dwóch zostały odkryte) 
[il. 4, M l ,  М 2, ... M7] Funkcje 
tych m urow anych budow li pozo ­
sta ją  n iew yjaśn ione . Tym  n ie ­
m niej świadczą one, iż m o n u m en ­
talna rezydencja w ładców  była  
kształtow ana stopniow o od śred­
niowiecza. Ponieważ m urowana  
architektura X III-X IV  w ieków  na 
obszarach bałtyckich i ba łtycko -  
-słow iańskich jest słabo rozezna­
na, nie ma m ożliw ości ustalenia, 
który z budynków  jest najstarszy. 
Zapew ne były to budynki zdobio­
ne, znalezione bowiem  w  nich ce­
g ły  i p ły tk i  p o sa d zko w e  m ają  
zróżnicowane wym iary. Część p o ­
mieszczeń i sklepień była tyn ko ­
wana i malowana; do pieców w y ­
korzystyw ano garnkowe kafle.

O d południa terytorium  rezy­
dencji do końca X IV  w. otaczał 
grząski wąwóz. Schyłek tego stu le­

cia zaznacza się warstwą ku ltu ro ­
wą bogatą w  groty (bełty) strzał 
do łuków  i ku sz”8.

Dane te historycznie powiązać 
można ze schyłkiem panowania 
dynastii Giedyminowiczów, roz­
ciągającej swoją ekspansję  na  
wschód od „dynastycznej koleb­
ki”, walkami z Krzyżakami, a tak ­
że wewnętrznymi walkami o w ła ­
dzę i koncepcję dalszego rozwoju 
kraju między Olgierdowiczami, 
przyszłymi Jagiellonami, i Kiejstu- 
towiczami, gałęzią Giedyminowi­
czów, uosobioną w historiografii 
przede wyszystkim przez Witolda.

Dalsze dzieje wileńskiej rezy­
dencji wielkoksiążęcej wiążą się 
już ściśle z działalnością Jagiello­
nów 9:

„3. Pałace re zy d e n c jo n a ln e  
zbudow ane w  1 pol. X V  w. na j­
prawdopodobniej były trzyskrzy­
dłow e z zam knię tym  weivnçtrz- 
nym  dziedzińcem  [il. 4, А-G ] .  
Dziedziniec od strony północnej 
częściowo był zam knięty  m urem  
o b r o n n y m . C a ło ś c io w y  p la n  
i rozm iary pierw szych pałaców  
wyjaśnia się dopiero po odkryciu  
pozostałości po zachodnim  i p ó ł­
nocnym  skrzydłach10. W spom nia­
ne w poprzednim  punkcie X III

6. Fragmenty gzym sów  z  piaskowca z her­
bem „Snopek” w  przylukach arkad dziedzi­
ńca. Wg Vilniaus Zem utinés Pilies Rûmai, 
t. 1, Vilnius 1989.

8. Tamże, s. 7 7 -7 9  (tlum. K. Makowska).
9. Tamże, s. 79. Działalność Władysława 
Jagiełły przy budowie Zamku D olnego  
w  Wilnie musi być traktowana jako hipo­
tetyczna z powodu braku udokum entowa­
nych przekazów. N ie wiadom o, w jakim 
stopniu można posłużyć się analogiami

wawelskimi i innymi z terenów Korony. 
W zw iązku ze spraw ow aniem  w ładzy  
i w  ojczystych Trokach, i w Wilnie —  ojco­
wiźnie Jagiełły (A. Baliulis, S. M ikulionis, 
A. M iśkinis, Traki; miestas ir pilys, Vilnius 
1991 , s. 37) pozostaje otwarta kwestia 
uczestnictwa Witolda w przebudowie Zamku

W ileńskiego. Ghilbert de Lannoy w Voya­
ges et Am bassade  świadczy, że W itold, 
oprócz swej rezydencji w Trokach miał sie­
dzibę na Zamku Dolnym w Wilnie (Kraś- 
tas ir im onès, Vilnius 1983, s. 4 9 -5 0 ).
10. M ożliw e, że analogii programów uży­
tkowych parteru i wyższych kondygnacji



7. Południowa elewacja zam ku w  1802 r. nieznanego artysty. Wg V. Drêma, Dingçs Vilnius, 
Vilnius 1991, s. 108, rye. 126.

i X IV-wieczne budynki zburzono, 
a gruzy zostały zrzucone w  ze ­
w nętrznym  dziedzińcu na p o łu ­
dnie od pałaców n . Fundam enty 
pałaców były budow ane na w ko­
panych drewnianych palach12.

N a jp ra w d o p o d o b n ie j pałace  
były piętrowe z p iw nicam i13 (od 
zew nętrznej południow ej strony  
w y g lą d a ły  ja k  d w u p ię tro w e ) .  
Wschodnie i południow e skrzydła  
od strony wewnętrznego dziedziń­

ca posiadały galerie. Dziedziniec 
w ew n ę trzn y  był w yb ru ko w a n y  
kam ieniem  polnym .

Pomieszczenia były wykładane  
g lazurow aną  i n ieg lazurow aną  
ceramiką (płytkam i). Także ściany 
zdobiono glazurow anym i p ły tka ­
mi. Piece —  z barwnych, płaskich,
kw adra tow ych  i pó łcylindrycz-  
nych ka fli”.

Znaczącej rozbudowy rezyden­
cja doczekała  się na początku 
i w połowie XVI wieku (ił. 4, 
А- G  i T-W). Litewscy historycy 
postawili pod znakiem zapytania 
początek prac w literaturze14 pod 
rokiem 1520, być może w związ­
ku z dowodami przebudowy Wa­
welu za Aleksandra przez Eber- 
harda Rosembergera'L

Natomiast w związku z n iepod­
ważalnymi danymi opublikowa­
nymi przez W  Pociechę16 koniec 
p rzebudow y  datuje  się na ok. 
1530 rok. Badania architektoni­
czne zaakceptowane przez arche­
ologów wykazały że do wschod­
niego skrzydła został dobudow a­
ny północny gmach [prawdopo-

8. Rekonstrukcja południow ej elewacji przez N . Kitkauskasa. Wg Vilniaus Żemu tinès Pilies Rûmai, t. 3, Vilnius 1995, il. 3.

można szukać w zmianach w prow adzo­
nych na Wawelu przez W ładysława Jagieł­
łę. Ostatnio badacze wawelskiej rezydencji 
zgadzają się, że właśnie W ładysław Jagieł­
ło w  istotny sposób przekształcił gotycki 
zamek Kazimierza Wielkiego: A. M ajew­
ski, Wawel dzieje i konserwacja, Warszawa 
1993, s. 17-18; Pianowski Z., Z dziejów  
średniowiecznego Wawelu, Kraków-W roc­
ław 1984, s. 123-124; A. Fischinger, Czym  
była Kurza Noga w  Zam ku Królewskim na 
Wawelu, „Rocznik Krakowski”, t. LY 1989, 
s. 80.
11. Co świadczy o zasypywaniu wąwozu, 
oddzielającego zamek od miasta i o uno­
wocześnieniu programu rezydencji.

12. D ośw iadczenia techniczne budowy  
drewniano-ziem nych obwarowań i muro­
wanych zam ków na bagnistym terenie były 
w ykorzystyw ane przez w ładców  litew ­
skich od XIV po XV wiek w  zamkach troc­
kich usytuowanych na półwyspie i na wys­
pie. A. Baliulis, S. M ikulionis, A. Miśkinis, 
Traku,.., Vilnius 1991, s. 2 6 -2 9 , s. 5 6 -5 9 .
13. Zasadniczo różne warunki geom orfo­
logiczne posadow ien ia  Wawelu (skała) 
i D olnego Zamku w Wilnie (bagna) wy­
muszały użycie innych rozwiązań techno­
logicznych i pow odow ały zróżnicowanie 
programów użytkowych.
14. V Drèma, powołując się na polską lite­
raturę biograficzną, przebieg XVI-wiecz-

nej przebudowy dzieli na 4 odrębne fazy: 
Aleksandra Jagiellończyka (dotycząca czę­
ści południowego i wschodniego skrzydeł); 
Zygmunta I, obejmującej także zachodnie 
skrzydło, założeniu renesansowej; królo­
wej Bony, wznoszącej kwadratowy gmach 
na północy wschodniego skrzydła; Zyg­
munta Augusta —  wznoszącego północ­
no-zachodni gmach. V Drêma, Dinges Vil­
nius, Vilnius 1991, s. 1 0 3 -104 .
15. A. Fischinger, Pałac króla Aleksandra 
na Wawelu, „Rocznik Krakowski”, t. LVI, 
1990, s. 7 9 -9 3 .
16. W. Pociecha, Królowa Bona, t. 3 , 
s. 2 3 4 -2 3 5 .



dobnie królowej Bony] i powięk­
szono wewnętrzny dziedziniec od 
północy. Możliwe, że w  tym że 
czasie zostały zbudow ane dwa 
nowe pałacowe skrzydła od za­
chodu i północy. Do starych gma­
chów południowego i zachodnie­
go budowano drugie piętra, zmie­
niono otwory okienne i drzwio­
we z wykorzystaniem ciosanego 
kamienia, podniesiono posadzki 
piwnic i zamurowano ich okna. 
Budynek został też otynkowany. 
Na zewnątrz południowego skrzy­
dła dostawiono zewnętrzne schody 
w wieży, a w dz iedz ińcu  w e ­
wnętrznym nową, zapewne dw u­
piętrową galerię.

Zmieniono również otoczenie 
rezydencji — na południe od niej 
powstał duży ogórd (ił. 2, IV). 
Tym samym pałace i ich otoczenie 
otrzymały charakterystyczne ce­
chy XVI-wiecznej rezydencji.

Dziś wiadomo, że skrzydła po ­
łudniowe i wschodnie były prze­
b u d o w a n e  p rzez  Z y g m u n ta  I 
i królową Bonę w zasadzie w la­
tach 1528-1531. P raw dopodob­
ne jest rozbudowanie skrzydeł za­
chodn iego  i pó łnocnego  przez 
m is trza  B enedyk ta  za czasów  
Zygmunta Augusta, jeszcze jako 
królewicza17.

Po śmierci Zygmunta Augusta 
przez kilkanaście lat pałace pra­
wie nie były wykorzystywane. Na 
n o w o  zaczęto  je r e m o n to w a ć  
i ozd ab iać  d o p ie ro  od końca  
XVI w., za Zygmunta Wazy. N aj­
bardziej intensywnie odnowiano 
je po pożarze 1610 roku. Doty­
czyło to przede wszystkim deko­
racji kamieniarskiej pałacowych 
wnętrz i elewacji. Zaczęto szerzej 
używać piaskowca i m arm uru . 
Ozdabiano okienne otwory i sale 
gzymsami z piaskowca z herbem

17. Dział Zbiorów Specjalnych Biblioteki
IS PAN, Teki W itolda Kieszkowskiego,
nr 7 7 6 1 -1 .

„Snopek” Wazów (il. 5, 6), w nie­
których pomieszczeniach wstawia­
no też marmurowe posadzki18.

W czasie walk o Wilno w la­
tach 1660-1661  Dolny Zamek 
został zdewastowany. Przez około 
100 lat pałace stały bez okien 
i dachów. W połowie XVII w. za­
mieszkało w nich około 30 ro ­
dzin. Część pomieszczeń była re­
montowana, dostawiano do nich 
drewniane przybudówki. W  la­
tach 1800-1801 pałace zostały 
zburzone  doszczętn ie , a te ren  
zrównano z ziemią. Tylko część 
w sc h o d n ie g o  sk rzyd ła  zosta ła  
przebudowana na dom mieszkal­
ny19 (il. 4, A, B).

Ikonografia Dolnego Zam ku 
znana jest tylko z XIX-wiecznych 
p rze rysów  z zag in ionego  dziś 
szkicu Rossiego, wykonanego — 
według tradycji —  z natury (il. 7). 
Także współczesne litewskie p ró ­
by rekonstrukcji (il. 8) wyglądu 
elewacji opierają się na tych prze­
kazach, z których wynika że po 
w a z o w s k i c h  p r z e b u d o w a c h  
wnętrz i elementów ozdobnych 
szaty zewnętrznej (kamieniarka 
o b ra m ie ń  o k ie n n y c h ,  p o r ta le  
bram wjazdowych, odrzwia, ko­
minki itp.) pałac zachował w za­
sadzie niezmieniony kształt bryły 
i istotne elementy przebudowy 
zygmuntowskiej.

Dotyczy to attyki z pięterkiem, 
wykuszy wykorzystywanych jako 
klatki schodowe i latryny (praw­
dopodobnie były również grubo­
ści ścian). Rozmiary okien, p ro ­
gramy użytkowe wnętrz są analo­
giczne do zamku wawelskiego 
i wieży piotrkowskiej. Od strony 
zew n ę trzn y ch  elewacji pa łacu  
piano nobile na najwyższym pię­
trze z największymi oknami było 
podkreś lone  gzymsami. Formą

18. Vilniaus Zem utinès Pilies Rümai, s. 79.
19. Tamże.

i wymiarami okna znane z póź­
niejszej ikonografii są bliskie o k ­
n om  na Z a m k u  W arszaw skim  
z czasów Zygmunta III.

Uzupełnienia wyglądu elewacji 
południowej wynikające z badań 
wykopaliskowych — to pełnołu- 
kowe otwory drzwi, prowadzące 
do podwyższonych w czasie prze­
budowy renesansowej piwnic p o ­
łudniowego skrzydła i analogicz­
ne do piwnic, prawdopodobnie  
wybudowanego za Zygmunta A u­
gusta, skrzydła wschodniego, p o ­
łączonego szyją z katedrą. N a 
XIX-wiecznycn przekazach iko­
nograficznych nie są rozróżniane 
te trzy funkcjonalnie i architekto­
nicznie odrębne części, skupione 
w po łu d n io w o  wschodnim  n a ­
rożniku. Po uzupełnieniach wyni­
kających z danych wykopalisko­
wych program użytkowy tej czę­
ści staje się bardziej czytelny i lo­
giczny.

Badania archeologiczne i a r ­
chitektoniczne Zamku Dolnego 
w Wilnie, prowadzone pod ogól­
nym kie row nic tw em  Vytautasa 
Urbonaviciusa, w części archeo­
logicznej pod  opieką naukow ą 
Aaolfasa Urbonaviciusa, a w czę­
ści a rc h i te k to n ic z n e j  g łó w nie  
przez N apoleonasa  Kitkauskasa 
są zakrojone na szeroką skalę. Do 
badań modelowych i symulacyj­
nych wykorzystuje się technikę 
komputerową.

Słabą stroną badań pozostaje 
b ra k  ź r ó d ło w e g o  ro z e z n a n ia  
i skrajna szczupłość samych źró­
deł pisanych i ikonograficznych. 
Został ogłoszony konkurs na p ro ­
jekt odbudowy zabytkowego ze­
społu. M odele zgłoszone na kon­
kurs są prezentowane na niedużej 
wystawie, razem z poszczególny­
mi znaleziskami z wykopalisk.

Krystyna M akowska

Anna Czapska, Konserwatorzy zabytków architektury w centralnej Polsce (pierwsza połowa XX wieku) 
(w:) Inżynierowie polscy w XIX i XX wieku —  kształcenie i osiągnięcia, Warszawa 1994, 
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Wśród plejady polskich inży- którzy byli równocześnie konser- święcono cztery strony druku bar-
nierów XIX i XX wieku autorka watorami zabytków architektury. dzo krótkiemu przeglądowi, mają-
w yodrębniła  sylwetki architek- Ich poczet liczy 16 osób już nie cemu charakter raczej wyrywkowy,
tów pierwszej połowy XX wieku, żyjących. W pierwszej części po- historii konserwacji zabytków ar-


